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POBIEŻNY ZARYB 
urządzeń sani_tarnych. 

Żeby się bliżej zapoznać z naturą sanitar­
nych urządzell potrącimy i o ich formalną stro· 
nę, ich ustrój. Wybieramy w tym celu tirządze· 
nia nięmieckie, od nas niedalekie i najpóźniejszt'. 
Rządy państw niemieckich I dążąc do rozwojn in­
stytucyj zdrowia publicznego, znalazły silnfl po­
parcie tak w pl'~edstawicielach nauki, jakoMż i w 
rozsądnycb organach zarządów miejskich. Ucze­
ni niemieccy z całą sumiennością zajęli się t:ba· 
daniem tej sprawy, nie lekceważąc ni medycz­
nej, ni technicznej, ni też spólecznej jej strony. 
Dziell nieomal każdy przysparza literaturze lia­
nitarnej takie zdobycze, że te w niedaleki~j 
przyszłości obiecują cały szereg reform nietylko 
w medycynie lecz i w ustroju sp6Jecznym. Przo­
~luje w tylU kierunku, jakieśmy już wspomnieli, 
dzięki znakomitej ilLŚci uczonych, Saksonija, Ba­
waryj a, Baden, a z miast wolnych szczeg6lnie 
Hamburg. 

Idąc za przykładem Frankfurtu, jeszcze z 
tej jego epoki zanim do Prus został wcielonym, 
trzy wyżej wymienione państwa zaczęły przede­
wszystkiem ogłaszać drukiem 'toczne sprawo­
zdania z oficyjalnych i prywatnych badań wszyst­
kiego, co dotykało warunków sanitarnych i 
środków ich poprawy. Zorganizowaną tam 700· 

stała dość wcześnie statystyka lekarska, której 
jednem z ~!'łówniejszych zadań jest skonstatowa­
nie przyczyny smierci każdego zmarłego przy po- . 
mocy t'ł.k zwanych Leichenschauer. Wmiarę jak 
tego l'odzajn wiadomości od lekarzy odbierane 
l!ędl~ pewniejsze, pewniejszą też będzie statystyka 
smiertt\lności, - ta podstawa wszystkich zajęć sn­
ni tarnych. Niema potrzeby rozwodzić się nad 
tem, że w takiem stwierdzeniu śmierci niedość 

. jest zaznaczyć s~mą dlOl'obę;-że wiek, płtić, spo­
sób życia i zajęcia, położenie spóleczne i rodzin­
ne, miejsce zamieszkania w szczegółach oznacza­
ne, muszą być uwzględnione; że stwierdzanie powo­
dów śmierci jest jednym dopiero, aczkolwiek głów­
nym skłc.dnikiem statystyki śmiertelności. Za­
wieranio maJżeństw z uwzględnieniem pór roku, 
wieku płci obojga j ich pozycyj spóleeznych, 
przyjście na świat także z zaznaczeniem czasu 
i warunków, rówlllP'ż należą do składników sta­
tystyki lekarskiej i t. p. i t. p. Taka statystyka wy­
datnie, bo w cyfrach wykazuje z czem się ma do 
czynienia, gdzie większe są braki, gdzie wpływy 
gorsze. Dalej edyktem króla bawarskiego, w ro­
ku 1871 w d.l O sierpnia wydanym, zaprowadzone 
są f)"i'~go'we kamery lekarskie -aerztliche Kam­
mern, w których, IV każdem okręgowem mie~cie 
rOZSLl'ząsają się sprawy nietylko czysto nauko­
we, lecz i tycZl!Ce si ę zdrowia publicznego. Ze­
urau ie wysyla jednego delegata do centralnej ka· 
mery, która jest czynną przy ministeryjum spraw ' 

wewnętrznych; zadaniem zas ostatniej jest roz­
trząsanie spraw sanitarnych i policy i lekarskiej 
oraz przekładanie rządowi 'l. wła~nej inicyjaly­
wy potrzebnych ulepszeń. Po~obne instytucyje 
znajdują się w BadeIlskiem i w Saksonii; w 
pierwszem aertzlicber AusschusfJ czynne od roku 
1864, w ostatniej aertzlicher Wa.hl-Repraesen­
tanz od roku 1870. 

O gruntownym, naukowym wykładzie hy­
gijeny w szerokich zakresach pomyślano najpierw 
w Bawaryi i Saksonii. W ka:tdym bawarskim 
uniwersytecie znajduje si~ niezależna katedra hy­
gijeny, a w Monachijum przy takiej katedrze jest od­
dzielne chemiczne laboratol'yjum, którem kieruje zna­
komity hygijenista Pettenkofel'; podobną do labora­
toryjum hygijenicznego instytucyją posiada Saksoni­
ja - ebemische Centralstelie fUr oeffentliche Gesund­
heitpfJege -lJod kierunkiem d-ra Fleck'a - w tej 
instytucyi dopełniają się analizy przedmiotów, 
wchodzących w dziedzinę hygijeny jakoLv pokal'-

. mów, wody, trunków, powietrza, i t. p. Spra­
wy sądowe od sanitarnych są tam oddzielone, 
tak, że dla jednej gałęzi wyznaczony jest jElden 
dla dmgiej inny skład lekarski - lekarze sa­
nitalni. 

Jakiego rodtaju prawne przepisy obowiązują 

niektóre apółeczeństwa niemieckie, dla przykładu 

w skróceniu wypisujemy świeże rozporządzenia 

wydane w Baden 27 czei:wca 1874 roku (Ver­
ordnnng die Siecherung der oeffentIichen Oe­
sundheit und Reinlichkeit betreffend). Z tego 
rozporządzenia dowiadujemy się iż w miastach, 
m!l.jących więcej niż 1,500 ludności i gdzie do 
tychczas niezbudowano kanałów dla odprowa­
dzania. nieczystości, doły dla wszelkich odpad­
ków powinny być budowane i utrzymywane po­
dług wskazań władz okręgowych, z jakiegO' tO' 
powodu władza wykonawcza obowiązaną jest o­
patrywać owe zbiorniki w pewnych odhtępach 

czasu. Utrzymywanie płynów cuchnących i wszel­
kich gnojowisk na ulicach i placach srodze się 

zabrania: ogrodnicy mogą urządzać gnojowiska 
niebliMj jedIl!l.k studzien, rz~k i t. p., jak \V odleg,łości 

pięciu wetrów , a przytem według szczegółowych 
ad hoc przepisów. Wszelkie kanały, do odpro­
wadl!\Dia nieczystości służące, pO\finny być kry­
te. Woda z dachów niepowinna się dostawać 

do zbiorników nieczystości; odchody płynne ze 
stajen powinny być zbierane do kanałów kry­
tych, nie zaś swobodnie w grunt miejski prze­
siąkać. Kości nieoczyszczone, tluszcze nietopioue, 
niewyprawne skóry i t. p. przE'dmioty mogą być 
składane w mieście nieinaczej , jak tylko za 
wiedzą władzy, Ił więc pr~y zachowaniu pew­
nych ostrożności. Utrzymywanie chlewów dla trzo­
dy zupełnie może być niepozwolonem. Dla od­
prowadzania z. dziedzińców zlewisk i wody urzą­
dzają ąię kryte kanały, a to w celu zapobieże­

nia odplywo~ i tych ścieków na ulicę; dla pły­
nów mocno cuchnących i szkodliwych kopią si~ 
głębsze kanały. Ściek wody z zak';'adów rzemieśl­
niczych i fabryk do rzek, może być zupełnie 

zabronionym, lub też nie pozwala się używać wody 
w ten sposób zanieczyszczonej. Naczelnik okrę­

gu czuwa nad poryjodycznem oczylizczaniem nie­
tylko kanałów ście~owych, lecz i wszelkich 
zbiorników wody. Otwory kanaMw podziemnych. 
powinny być opatrzone w odpowiednie aparaty, 
zabezpieczające od wyziewów. Wskazane są tak­
że szczegółowe przepisy dla utrzymania czystości 
na uIic!l.ch, placach, po dwórzach ; żadne nieczy­
stości i śmiecie nie mogą być wrzucane do ka­
nałów ulicznych - wykraczający obowiąznje się 
do natychmiastowego oczyszczenia. Wysokość 
mieszkań - nawet w suterenach - nie może być 
mniejszą nad 2,3 metra, w miastach zaś z lu­
dnością 4,000 i wyź4j, pokoje nie mogą by~ 
niższe od 2,7 metra, a mieszkania w entreso­
lach i suterenach 2,4 m. Rada miejska lub o­
kręgowa porucza komisyjom sanitarnym dokony­
wanie rewizyi tych mieszkań, które z powodu 
czy to zŁegO' zabudowania, czy też braku świa­
tła i powietrza lub wilgoci, mogą się okazać din 
zdrowia szkodliwemi. Po przekonani n si~, r.e 
szkodliwość z winy właściciela pochodzi i może 
być usuniętą, rada okręgowa. oznacza charakter 
poprawek i termin, zabraniając do tego czasu 
wynajmowania mieszkań. Wrazi e zaś niemożno­

ści usunięcia niedogodIłości, dalsze wynaj mowa­
nie mieszkań mor.e być zabronione m zupełnie. 
Domów nowych przed zrewidowaniem zamieszkiwać 
niewol no; do odpowiedzialności za naruszenie 
tego przepisu pociąga się nietylko wJ'aściciela , 

lecz i lokatorów. Dla. hoteli i nocnych przy­
tułków może być wykazana. naj wyższa. możebna 
ilość luuzi dlc\ jednego pokoju; z tej samej wy­
chodz,,!c zasady, mo~e bj Ć określona i ilość pra­
cownikó .. w pewaem miejscu i przy pewnem 
zajęciu. Rady okręgowe w zakresie swego okl'lt­
gn czuwają nad wszystkie m , co może być szko­
dliwem dla tdrowia. publicznego; o wszelkich 
niedostatkach i wpływach szkodIiwY0h zawiada­
mia je władza wykonawcza lub lekarze sanitar ­
ni. Ci ostatni w każdej gminie, wspólnie z 
burmistrzem i cdonkiem rady budowniczej, co 
rok odbywają posiedzenia. w celu zbadania wa­
runków danej miejscowości. Co trzy miesiące 

przynajmniej lekane sanitarni uwagi swe komu­
nikują J adzie okręgowej, a raz do roku wysyla­
.ą sprawozdania do ministeryjum spraw we ­
wnętrznych. Przed zatwierdzeniem przepisów bu­
dowlanych, planów budynków, szkół, szpita­
li, więzień, kanałów, fabryk: i t. p., administl'a­
cyja okręgu powinna zasięgać Qpinii leka­
rza sanita.rnego. 

Oto są w streszczeniu &anitarne przepisy ma­
leńkiego pl\ństewka; rzecz bardzo prosta, . że ja­
ko świeże, uwzględniają tylko świeższe wymagania , 
nie potrącając o to, co się już dawniej z ży­

ciem spółecznem zrosło; przytem nie są one o 
tyle stanowcze i szczegółuwe, jak naprzykład 

w Anglii, Ameryce i Szwajcaryi, jak dla nas 
jedna.k wystarczają, chodzi,ło nam bgwiem tylko 
o pogląd ogólny, by za jego pomocą pokazać 



czytelnikom, jakto gdzieindziej przezornie troszczą 
aię o polepszenie wf\1'unków zdrowia pn blicz­
nego. 

A. S. 
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VV dniu 4 (l6 kwietnia) t·. ~., jako po~więco­
nym pamięci cudownego ocalenia NAJJASNIEł­
SZ1<JGO PANA, od groza,cego JEGO UESARSKIEJ 
MO~cr niebezpieczeństwa, w miejscowej cerkwi 
prawosławnej odby,ło się nabo~ellstwo zakończo­
ne U\'oczystyrn pOGhorlem na plac A-łe.ksandrowski, 
gdzię, '" 9bec,llości Nacz!\lrtika gubernii ora" władz 
cywilnych i wojskowych, wznieiilion{m1i by,ły mo­
d,ly dzięlr~zynne. 

Jednocześnie od'pra wionemi były podobne nabo­
~eńsLwa w kościołach katolickiejl, ewangielickim i 
w synagodze żydowskiej. 

WIADOMOSQ MIEJSCOWE I Z OKOLIC. 

= Mająwe nabożeństwo codziennie odprawiać 
się będzie Lak: samo, jak ln.t poprzednich, o godzi­
nie 10 zrana w kościele po-bernardyńskim, a o 
godz. zaś 6 wieezorem w kościele po-dominikall­
:.>kill1 - wieczorne rozpilozyna się w przyszły pią­
tek, jako w dzień uprzedz.ający Maj. 

0QCZYTY. Na zasadzie u7.yskanego pozwolenia 
władzy powiadamiamy, że odbędzie się u nas sze­
reg odczytów nn wy .t~czną korzyść ,,'fowurzystwa 
osad rolnych". Pierwsi\y odczyt miM: będzie p. 
_Bronisła.w M.:J )'zd - ,,0 przezorności w zabezpie­
czeniadl życiowych". Nazwiska innych prelegen­
tów, orn.z przeumioty o ldórych mówić będą, .ogło­
simy w czasie właściwym. 

Odczyty odbywać się będą W teatrze p. Spana­
pićrws7.y w dniu 2 maja r. b. o god. 4-ej popo­
łudniu. Bilety od środy, t. j. od 28 b. m. będa, 
do lUtbycia w księgarni L. Chodźki w dOlllll d-m 
Rontalel'a po cenie następującej: loże}lo 1'8, 1 
kop. 50-loża Nr. 4 rs. 3 kop. 60 - krzesła w 
pierwszych 6-ciu rzędach po kop. 30- w dalsz.ych 
6-ciu rzędach po kop. ;W-parter, galery ja i am­
fiteatr po kop. 10, 

TEA TR. Towarzystwo dramatyczne krakowskie, 
zoslające pod dyrekcyją p. Stanis~awa KoźlDi~na, 
przy będzie do naszego miasta i C7.ęstocbowy w 
m-cu czerwcu r.b. na mocy pozwolenia udzit'lonego 
przez JW . Naczelnika gubernii. Z przyjell1nościa, dono­
sząc o tem czytelnikom naszym, zarazem powiadamia­
my, że szczegó~y wyborowego reportoaru, w którym 
się mif'szczą i sztuki z ostatniego konkursu dra­
matycznego, oraz warunki abonamentu na przed­
stawienia teatru krakowskiego podamy w przy­
szłym tygodniu. 

KRONIKA WARSZAWSKA. 
Oczckiw'anic wiosny. Germanizm. Koncerta glu­

szące ~pie\v skowrollkó\v. Dobroęzynllość . Teatr. 
Konkurs draUlatyczny hr. Fredry syna. Towarzl' ­
stwo muzyczne. Wojlla dzhmnikarska. Wiarus. 

Warszawa wygląua. ohecnie jak piękn:!\ knbićta, 
która jeszcze nieskończyła swej toalety, i zrzuciła 
śnió,nej białości okrycie, ociąg,'jąc się z właści­
wem zalotnicom lenistwem przed drt.ywdzianiem zie-

. lonej sukni. Wiosna zbyt długo czekać na siebie 
daje! Miną,ł p03t, minęła Wielkanoc, a owej 
pory, której zwolennicy zamiejskich wycieczek 0-
czekujl} z taką niecierpliwością, dot~d niewidar.. 
Nic zupełnie nie przypomina odrodzenia się przy­
rody: te same stereotypowe rozrywki, kt6remi ba­
wiono nas w zimie, dostały się nam z małemi zmia­
l1ami i teraz w udziale:-miasto psów uczonych p. 
Patka, mamy uczone konie p. Salamońskiego, mia­
sto niefortunnej opery wioskiej, mamy niefortunną 
"Córkę pani Angot". w przyszłości zaś oczekuj~ 
nas nader miła niespodzianka złożonf\ aż z dwóch 
niemieckich teatrzyków w ogr6dkach. Maiejs70a 
zresztą o rodzaje publicznycb rozrywQk: w mieście 
liczącem 300,000 mieszkańców są różne gusta i 
guściki, dziwić si~ więc niemożna ani tym, którzy 
dla hippiki poświęcają estetyczne wrażenia drama­
tycznej sztuki, ani też tym, którzy przekładają prze­
krzyczane głosy emeryt6w i emerytek włoskich, 
nad uroczy śpiew Fileborna, Cieślewskiego i 00-
Wiakowskiej - nie mozemy si~ jednal{ na żaden 
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KASA ZALICZKOWA· Poprawiona. wedle wska­
zówek władzy, ustawa kn.sy zaliczkowo-wkładowllj i 
protokół odbytej przytt'lIn narady, drugi już tydzieIl 
w miejscowym magistracie oczekllh na zaopatrze­
nie ich podpisami.-Z prawdziwą przykl'ości:j: przy­
chodzi na.m zaznaczyć tak dziwną obojętność mia­
sta- w spr(\wie, której ohoć skromnej napQzór ale 
poważnej na przyszłość doniosl'ości nikt chyba nie 
zaprzeczy. 

KOMUNIKACY JE. Z wiarogodnego źródła donie­
siono nam, że w r. b. zatwierdzoną zostanie ga­
~ęź drogi żelaznej od Dą:browy do Olkusza. Jest 
to odnogfł Większej a bardzo ważntlj linii, maja,cr.j 
połączyć drogę nad wislańską od Dem Llina przez 
Kielce, Miechów z kolejami galicyjskiemi w Kra­
ko\łie; gd.tąź zaś d .Miechowa przez Olkusz po­
łaczy w przyszłości liniję projektowana, z odnogą 
drogi warczawsko- wiedeńskirj w Dąbrowie. Kie­
runek nowój linii studyjowali z polecenia rządu 
p.p. inżenijerowie Hube i ObrQpalski. 

Pómnożenie to środków komunikacyjnyr.h 
wpłynie bezwa,tpienia na ożywienie ruchu zakładów 
górniczych w tej okolicy położonych-uwieńczeniem 
jednak projektu, niezmiernej wagi w dziedzinie 
przemysłu krajowego-pozostanie zawsze wykona­
nie ca.tej linii, której pierwotny ~ierunek do stacyi 
ł'.azy zmieni:lUY został' w ostatecznych !>tu dyj ach, 
tak jak to. wyżej przytoczyliśmy. 

WYPADKI. Wiadomo' iuż czytelnikom z rozlicz­
nych wieśc;i i z P;SIll wal's7.awskich, o smutnych 
skutkach wybucbu kotła parowE'go w fabryce 
Pilschla w Tomaszowie Rawskim: - dodamy tu 
więc tylko, że prócz 9-ciu pierwotnycJJ ofiar tego 
wypadku, 2-ch ludzi z pomiędzy ciężko rannych 
już zmar~o, a powrót do -zdro\, ia kilku jPszcze jest 
bardzo wątpliwym. Jak nas zapewniano z dobrego 
żródłn., powodem eksplozyi było nadmierne użycie 
koUlt parowego, gdy bowiem opinija urzędowa 
wskazywa,ta dlań jako malcimum bezpiecznego ci­
śnienia 7 o.tmosfer, naprężano w nim parę do 
12-u, przyciskaj!);c przytem samowolnie klapę bez­
pieczeństwa, ó czem przekonała i znaleziona ra,cz­
ka wentyla odpowiednio obciążona. *) 

Strat. też z wynikłego następnie pożaru może by 
można było i uniknąć, gdyby ruiny fabryki Piisehla 

') Upowiadanie żyjĄcego lecz ciężko chorego świauka kata­
slrofy p. Resnera, nic obala IV zupeŁności llowyższego twier­
dzenia, a kompetentne zbadalli~ przyczyn, najstósowniej wska­
że powody wypad1m. 

Wedlug sMw' p. Resncra, spotka.! go ś. p. Piischel spiesząc::' 
do swego zaklauu, w którym przau chwilą pękla ~orba ko­
munikacyjna wielkiego kola trybowego. Wobec takiego uszko­
dr.enia, wstrzymującego bieg maszyn, polecono wygarnąć og'ieil 
z pod kotla i gdy tego jellen z robotników dopelnial- nastąpi/a. 
eksplozyja, niep6przedzona ani gluchym IV kotle hnrkotem, 
ani wstrząśnieniem kotIa, zwyklemi IV podobnych razach. Cza­
su Oli pękniQcia kotla do wybttchu uplynąć miaIo kilka miRut 
zaledwie. 

1' . .Resner wydobyty zostal z pod gruzów OBok zabitego wla­
ściciela i ptzostajc dotąd w stanie baruzo niebezpiecznym. 
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sposób zgodzić na owe ciągłe germańskie objawy, 
pośród slawinńskiej ludności. Objawy te idą na 
przebój wbrew opinii publicznej, wygłoszonym ty-
10kroLnie ' życzeniom, a naw~t częstokroć wbrew 
przy2lwoitości towarzyskiej. Ze człunkowie towa­
rzystwa "Hal'monija" tańczą szotisa i palą lmastel', 
że p. Gassller właściciel mU7.eum policl':kuje pu­
bliczność, ze wreszcie żona dyrektora śpiewaków 
niemieckich w Alhambrze prawi niegrzeczności wi­
dzom, nic dziwnego-podług stawu grobla - ale na 
cóż nam teatry niemiecl,ie w Wal sza wie! Czyliz 
ta nowa praca niestrudzonych kulturtmeger'ów przy­
niesie Jll.kie owoce'? Lodzer-Zeitung wprawdZie 
przeciwne ma przekonanie, ale pomimo twierdr.eń 
tf'go pasożytnego organu, pomimo korespondencyi 
zamieszczouej w Gazecie Polskiej przez panią F. 
z Kalisza przeciwko artykułowi pana Jeleńskiego, 
pomimo nawet wybryków karnawllłowych "Harmo­
nii," owych mówek na tempo ein-zwei·-drei wy­
powiedzianych, nie są,dzimy, azeby niemiecki ży­
wioł mógt się u nas kiedykolwiek zaaklimatyzować. 

Post jest, jak powszechnie wiadomo, porą umar­
twień, dla tego Łt~ż Warszawa urządza w wspo­
mnionym peryjodzie roku szereg mniej lub więc~j 
niefortunnych koncertów. .Nader rzadko zdarza się 
na estradzie uzdolniony artysta. natomiast całe 
zastępy wzdyehających do sławy neofitów, obdarzają 
nas próbami swych nierozwiniętych dOlltatecznie 
zdolności, każąc sobie płacić bajeczne ceny za bi­
lety wejścia. Zwykle ze świętami wielkanocnemi 
ustaje owa powódź różnorodnych dźwięków, w tym 
l'oku jednak stało się inaczej: koncerty trzęch ru-

po wyllUchn kotła przll7.orniej były oblane wodą i 
pilnirj sLrzeżone. Zn iszcwnie u-eiu lllljoolniejszydt 
fabryk w Tomaszowie (Piischla, Srhwanhansel'a, 
Knotha, Ricbtem i ReiclIa), prócz śmierci l1-tn do­
tąd osób i kilkomilijonoWRj straty w budowlach , 
warsztatach i materyjałach, pozbo wi,to za.razem 
środków zarobkow:1nia liczne rodziny robotni­
ków, dla których, czy wyszukanie pracy w innych 
zakJ'adach, czy przetrzymanie mimowolnego bE'zro­
bocia, gdyby nawet do odbudowania zgorzałych 
fabryk energicznie się wzięto, będzie bardzo tru­
dnem i dotkliwem. 

Głos ogólny miejscowych mieszknńców i osób, 
którym zarfl.Z po tej smutnej katastrofie zdarzyło 
się być w Tomaszowie, oddaje zasłużone ze wszech­
miar uznanie szacunku i wdzięczności lekarzowi 
tamecznemu dr. Rode, który przE'Z umiejętny, a 
serdeczny ratunek ofiar tego nieszczęś1iW!\go wy­
padku, star~ł się zmniejszyć jego bolesną doniosłość. 

Z bardzo wielu zadziwiających ustępów cał~j 
katastrofy, najwięcej zastanawiającem jest ocalenie 
palacza, którego wybuch kotła wyrzucił o 400 
blisko kroków ponad ułożone na placu fabrycznym 
sążnie, ogrodzenia, drogę i jadące po niej fury 
z drzewem-i kiedy jednocześnie jeden z włościjan 
przy furze wyrzuconym odłamem muru zostnA' na 
miejscu ~auity, - ów palacz ponad jego wozem 
przelatujący, spadł opodal na ziemię i prócz zem­
dlenia, lekkiQgo pokaleczenia twany i chWilowej 
sił utrat y- cięŻSZEgo wcale nie poni.ósł szwanku. 

- W tymze tygodniu, jak Mm doniesiono, 
podobny wypadek pęknięcia kotła parowego miał 
'miejsce w fabryce cementu w Grodźcu w pocie 
bendińskim, przyczem dwóch ludzi i.ycie utraciło. 

- Na drodze żelaznej warszawsko-wiedeński~j 
w naszych okolicach, zdarzyły się dwa wypadki. 
Około stacyi :Myszkó\V w d. 14 b. m. robotnik Jan 
Noszczyk l7letni, ze wsi Lgota w pcie bendińskim , 
popychaj1c wagony na kopalni prywatnej zwiru 
Ejgera upad,} pod koJ'a, które strzaskały mu obie 
nogi - pozostał jednak przy życiu i odwieziono 
go do szpitala w Częstochowie. 

W d. 17 zaś b. m. pod KłoD1Hicami pękły dwa 
łl1czniki wagonowe W pociągu towarowym, skutkiem 
czego 10 wagonów Rozostało oderwanych, rozpę­
dzone wszakże zdołali powbtrzyma,ć dróżnicy i za­
brał je parowó;>; przybyły z Radomska-wypadek 
ten . zatem nie pociągn'lł za sob;l złye.h 
skutkowo 

BURĄKI. Zawiadamiamy osoby interesujące si~ 
plantaCYj(! bural[ów cukrowycli - że :i.ądan!\ przer. 
nie wyjaśnienia przeszlemy pod wł'aściwymi adre­
sami, po otrzymaniu odpowiedzi ocl właścicilllo. CII­
krolVni. 

Sprosta/mnie: W NI'. \} na str. 4 w miejsce Karola XII. 
powinno być Karola X . 

blowe. przel;:roczywszy uświęcony powszechnym 
zwyczajem termin, 7.apragn~ły walczyć o pierw­
szeństwo ze śpiewem skowronków i słowikó IV. 

Na cele dobroczyune było w tym roku zabaw co 
niemiara: tańczono na tanie kuchnie, śpiewano na 
nędzę wstydzącą się żebrać, urządgano loteryj e na 
ochronki, przebierano się w kostyjumy Adama i 
Ewy na Prqtulislw, a bieda jak była tak i je~t. 
Kiedy już mowa o Przytulisku, niech nam wolno 
będzie podzielić się z czytelnikami radosną wiado­
mością, iż 7.arzą,d rzeczonego zakladu u7.11ał nn­
reszcie za stósowlle zdać publicznie rachunki z o­
brotu fundusllów. Dochodu wraz z remanentem r.a 
trzy miesiące, to jest styczeń, luty i marzec, było 
3,4l;6 rs., rozchód wynosił 2,455 rs. Zakład utrzy­
muje 20 kobiet, kt6re zajmują się wyrabianiem 
sztucmych kwiatów -- reszta rozchodu poszła na 
budowę nowego gmachu. Z_arząd potrzehuje je5zcze 
dla pokrycia licznych swych wydatków 6,000 rs • 
i wzywa miłosierne osoby, ażeby wdaniem się swem 
załatwiły tę l1iecierpią,cą zwłoki sprawę, w zamian 
zaś daje nam nadzieję zwiększenia liczby ukzymy­
wanych w zakładzie kobiet, a tern samćm powi~k­
szenia produkcyi wyrabianych z papiGl'U kwiatów. 

Warszawa słynie ze swej dobroczynności- SUlIly, 

które się corocznie zbierają na utrzymanie bie­
dnych, olbrzymich dochodZI} ruzmia1'6w, lecz o­
prócz tego, że fundusze niezawsze by wilją odpowie­
dnio do potrzeb cierpiących niedostatek wydawane, 
niektóre środki gromadzenia zasiłków powinnyby 
uledz radykalnej zmianie. Moralny przymus, uży­
wany częstokroć przez dlimy przy umieszczaniu 



ZA prs STASZYCA. 

W sprawie 'l.użytkowania l~gatu Staszyca, ogól 
kraju obrhodzącej, możeby wl'aściwiej było po­
wierzyć myśl naszą którelllll z pism pel'yjodycz­
nych warszawskich, lecz gdy zadaniem jest wy­
flawnictw prowincyjonalnych pomieszczać pn.ede­
wszystkiem artykuły prowincyi dotyczące, Ił. my 
właśnie w interesie prowincyi kilka sMw wypo · 
wiedziM chcemy, to prosimy szalLl'edakcyi ,,'f y­
godnia", aby je w szpaltach pisma swego pomie­
ścić raczyła. 

Od śmierci Staszy<,a upłynęło pół wieku, w tym 
przecią,gu czasu stosunki spółeczuo-ekonomicme 
n.aszego kraju zmieniły się niedopozaania; IV tem 
tylko żadna nie zaszła różnica, że jeżeli już w o­
wym czasie trapiła nas bieda, to i dziś le.piej uie 
jest; potrzeby wr,rosły olbrzymio, a dostatki zma­
lały. Po upadIw materyjalnym, z kolei fil\stąpiŁo 
zdemoralizowanie; każdy chce żyć nad stan; wszy­
fiCy lak szaleni leCI! W przepaść, uganiając się za 
modą, z obczyzny naśladowaną, a nie wszyscy 
środki ku temu l.dobywać umieją; wady sfer wyż­
szych udzielają się średnim i najniższym- i stąd 
pl'wstaje ubóstwo, wytwarzające preletaryjat, kt5ry 
w tak przerażającej liczbie w większych miastach 
spotykamy. Staszyc już za dni swoich dopatrzył 
zarodek klęski, jakiej na nieszczęście nam docze­
kać przysLło; klęska ta rozszerzać się nie przesta­
nie, nie usuną jej zakłady poprawcze, ani szpitale, 
jeżeli jej u samego źródła powstrzymywać nie bę­
dziemy; środkiem zaś radykalnym przeciw temu 
nie może by6 nic innego, jak tylko nemka, Ollll 

j~dua oświecając i umoralniając masy a uspo­
saniając do pracy i oszczędności jednostki, zapew­
nia dobrobyt, który na takich bezużytecznie leżą­
cych obszarach ziemi naszej, przez umiejętne 
z niej użytkowanie i rozwój czynników przemysło­
wych zakwitnąć powinien. Staszyc z szlachetnyoh 
pobudek, jakie będąc li władzy zatrzymał, widział na 
co się zanosi i robił CU mógł ku zapobie~eniu złemu; 
tworząc i uposażając własnym, przez skromne ży­
cie oszczędzonym groszem, różne instytucyje, pra­
gną·t prz!:dewszystkim polepszyć los klas pracują­
ryeh. lecz rzecz ta nie mogla być dziełem jednej 
chwili, i przechodziła siły jednego cdowieka, a 
mu naśladowców brakło, bo też i okoliczności tak nie­
szczęśliwie się złożyły, ż~ niejednemu ręce opaść 
mnsiały. Warszawtl. już wówczas, więcej jak inne 
miasta, Zl10sząc coraz więks~y napływ ubóstwa, 
w nicwyczerpan~Ill miłosierdziu swych mieszkań­
f'ÓW, szukała zaradczych przeciw temu środków; 
w mieście tym, dzięki sta~'anności zacnych ludzi, 
z szybkością: powstawały i ciągle się tworzą różne 
zakłady dobroczynne, stowarzyszenia wzajemnej 
pomocy, przytułki ochronne, rzemieślnicze, i pod 

biletów trzech-rublowych na koncerty, tem jest nie­
stósowniejszym, jż nierzadko ofiarujący w biedniej 
szym znajdują się stanie, aniżeli korzystający z o­
fiar_ Co si~ zaś tyczy kwesty wielkanocnej po ko­
ściołach, to radzi byśmy widzieć wi~('ej powagi, 
więcej skrQmności w tych, którzy 1I0djęli się tego 
chrześcijańskiego obowiązku. Należy baczyć, iż 
dom Boży nie jest stósownem miejscem do poga­
wędek salonowych, półśmieszków, wymiany towa­
rzyskich ploteczek lub wzajemnego częstowania się 
cukierkami. 

Powiedziawszy tyle o różnego rodzaju umartwie­
niach wielko-postnych, przejdziemy z kolei do now­
szej epoki, to jest c~asóTY, poczynających się od 
Wielkiejnocy. 

Tcatr daje coraz więcej oznak życia. Po odjeź­
dzie opery włoskiej, który to fakt ucieszył wszyst­
kich zwolenników sztuki, repertoar mógł BiQ swo­
bodniej rozwinąć i powiększyć. Wyjąwszy "Córki 
pani Angot," której wykonanie stoi niżej wszelkiej 
krytyki, opera nasza ze swoimi słabemi irodkami, 
czyni wszystko co może, a niejednokrotnie wywo­
łuje zadowolenie nawet i wybrednych słuchaczy. 
Dramat i Iwmedyja doszły, śmiało rzec możemy, 
do zenitu doskonałości pou względem gry artystów. 
W wystawieniu "Wita ,stwosza" dyrekcyja, która 
zwykle nieracbuje się z wydatkami gdy idzie o ba­
let, a skąpi na dzieła dramatyczne, prawdziwy mo­
gące ogółowi przynieść pożytek, nie pożałowała 
funduszów. i to jej mamy za dobre. Natomiast u­
rządzenia komitetu, do konkursu ustanowionego 
przez br. F'redrę syna, w żadnym razie pochwalić 

-1-

różnerni nazwami instytucyje:- i Warszawa, pomimo 
wyniesienia z niej magistratu)' rZ1dowyc.b, roraz 
więcej rozwijając swą dzia~alność na drogacb ban­
dlu i przemysłu, przez koleje żelazne i napJ'yw 
cudzoziemców wspieranego, nietylko nie upadła, a.le 
widocznie rozraiitając się i wzbogacaj~c, ma już 
takie zasoby odpowiednich środków, że pod wzglę­
dem wspierania niedoli sa.ma sobie starczy, :tle go­
rzej jest i będzie z temi, którzy oddaleni od ognisim 
ześrodkowującego ożywcze siły kraju, w Spodiiewa­
nil,l, że ta,m znajdą ocalenie, gromadzą się nad­
miernie, a wydalani być muszą, bo trudno dopu­
ścić, aby t.ylko nn. jednym punkcie ciążyli. 

Staszyc tworząc lub podtrzym\\jąc zakłady edu­
~acyjne, fabryczne, górnicze, dająo początek komu­
ni~a.cyjom, zakładając instytucyje dobroczynne i t.p" 
chciał usunąć ogólną we wszystkiem stagnaeyją, 
a przedew8zystkiem widząc wzrastającą nędzę lu­
du, pragnfłł się jego losem zaja..ć, pragnął wielko­
ścią Ilwęgo wspMc~ucia dla cierpiącej ludzkości o­
garnąć kraj cały, ale miał tylko czas rozpocząć 
dzieło, a do nas należy uwieJiczyć go pomyślnym 
skutkiem. Obecnie irlzie o to, aby mj]ijon złotych 
z tego legittu powstały, przez tyle lat bezużytecz­
nie zrealizowania oczekujący, dał począ,tek ta.kiej 
instytucyi, któraby przylloszQC narodowi pożytek, 
pamięć dobroczyńcy uwięcznila; instytucyja bowiem 
przez Stl;tgzyca, w testamencie jego, w szczegółach 
swych wyraźnymi warunkami nie określona, po ty­
lu zaszłyeh w kraju zmianach, wykonać się nie da, 
bo ką.żdy czas mil swe potrzeby. a wymagania 
mieszlrnńców d9 tych potrzeb zastósowane być mu­
sz~. Dawniej można było żyć niemal VI stanie na­
tury, a dziś nieodzowną jest nauka, zezego wy­
p,tywa żadnemu za,przeczeniu nieniegający wnio­
sek, że instytucyj,! przez Staszyca projektowaną, 
według dobrze pojmowanych potrzeb kraju, nie 
może być nic innego, jak tylko szkota rzemieślni­
cza. rrworząc taką szkołę, nietylko sumiennie spel­
uimy wolę zapisodawcy, ale przyczynimy się do flo­
Dra ogólnego, gdyż wielu z pomiędzy t.> dl, co 
z niej korzystać będą, zmniejszy liczbę małoletnich 
przel!tępców i żebraków, bo mlod.t:ież uboga, jaka 
przed innymi pomieszczenie w tej szkole znaleźć 
powinna, pr6cr. zajęcia i plzytułku, czegoś przecie 
nauczyć sifJ musi,-a nam, jeżeli na drodze postę­
pu s~siadoill choć w części dorównać chcemy, 
p'l'zedewszystlciem ~tcz!Jć siIJ potrzeba, bo wszystko 
się doskonali i coraz wykwintniejszem być musi, 
bo nam wyłącznie oto starać się należy, abyśmy gdy 
wS7lJscy idą naprzód, my sami tylko wtyle niepo­
zostawali, i umieli w sobie wymbiać to wszystko, 
na co dziś za granicę pieniądze wydajemy. 

Znaleźli się i tacy, którzy przeciwko założeniu 
szkoły protestują, przewidując, że z czasem taki ~a­
k!ad może przybrać inną formę, z celem wprost 
zamiarowi przeciwnym, gdyż jeśli się nazwie szko­
łą, wyjdzie z pod opieki filantropijnej, a tam samem 

niepodobna. Na 12-tu członków tylko 3-ch litera­
tów, to trochę za mało. Oóżbyśmy powiedzieli, gdy­
by na zgromadzeniach ~półki zjednoczonych stola­
rzy, zasiadali autorowie dramatyczni, na posiedze­
niach handlowo-przemysłowych muzycy, a w nie­
mieckiem towarzystwie "Harmonija" rodowici fran­
cuzi? Wiele jest rzeczy wadliwych, które gromimy 
w pismach poważnej treści, wyszndzamy w Kury je­
rze Świ~tecznym, lub Musze, przeciwko którym 
powstajemy codzieOllift w korespondencyjach i ar­
tykułach wst~pnych, a jednak one pozostajlll tern 
czem były, stojlł niewzruslone w swych posadach. 
Nie sięgając dalej, weźmy za przykład ów zegar na 
wieży ratuszowej w Warszawie. który pomimo po· 
wszechnych a tyle razy powtarzających się utyski­
wań, bardzo często wednie fałszywą wskazuje godzi­
nę, a wieczorem jest tak słabo oświetlony, że jedy­
nie przy pomocy olbrzymiego teleskopu Herszla, 
możnaby rozróżnić w którym punkcie tarczy znaj­
duj!!! się jego wskazówki. 

Towarzystwo muzyczne pod nowym l':arzl1idem 
pragnie wszelkimi sposobami rozwinąć swoją dzia­
łalność . Nowy dyrektor p. Józef Wieniawski, poj­
mując ważność włożonych na niego obowiązków, 
dokłada wszelkich usilowań, ażeby warlczyć z prze· 
ciwnościami i przeszkodami, wypływającemi nie­
stety stąd, ilkądby jedynie 7.achęta i pomoc moral­
na wystąpić powinna. Pierwszy wieczór w dniu lG 
b. m.. przez nową urządzony dyrekcyją, należał 
do najświetniejszych, tak pod względem wykonania 
części muzycznej, jakoteż nader licznego zebra­
nia się publiczności. Zabawa ta, zaszczycona obe-

i wola zapisodawcy zwichniętą zostanie. Takim, co 
porlobne przypuszczenia wygłaszają, powiemy: że 
na świecie nic niema stałego. i my na to nic nie 
poradzimy, bo przeciw naciskowi okoliczności, ro­
zumowanie na nic się nieprzyda fUlldacyje, na 
które się bogactwa wieków składały, nie w jednym 
kraju runęły, chociaż ich tt'wn,łość gwarantowały 
wszel~ie najprzezacniejszel prawne zastrzeżenia naj ­
uroc7.ystszemi przysięgami i traktatami stwierdzo­
ne; wieleżto już za naszych nawet czasów włosi, 
francuzi i t. p., nierównie ważniejszych i bogaL­
szych fundacyj, poświęconych zakładom pobożnym 
lub filantropijnym, skasowali, lub inne im prze- I 

znaczenie nadali? A przecież ludzie dobrej woli 
nowe zakładają i Iicznemi ofiarami opatrują. Ci, co 
podobne przypuszczają następstwa, źle służą spra­
wie krajowej, bo niejednego od dobrych uczynków 
I1dwieźdź mogą, o takich powiedział Supiński: "nie 
chodźmy na wojnę, bo możemy zginąć, nie płyńmy za 
morze, bo możemy uŁoll!\ć".- Nie troszczmy się 
więc o to. co się stać mo·że ze szkołą za lat 100 
lub 200, ale o to się przedewszystkh3m starajmy, 
aby szkoła byca, zwłaszcza, gdy na nią nić z wła ­
snej kieszeni niedajemy. Oi, co znów trzymając się 
słów anie myśli Staszyca, chcieliby, z fundusz1l 
przez niego przeznaczonego, urządzić dom zcl.rob­
kowy pod nazw~ jakiegoś dobroczynnego zakładu , 
mówią, o rzeczach nieużytecznych i do wykonania 
niepodobnych, bo identyfikacyj a nauki, pracy, z wy­
stępkiem lub miłoslerdziem pogodzić si~ nie da, 
choóby tylko dla tego, że zbyt skomplikowana 
manipulacyj a wyrodziłaby trudną l'cwhunkowość, a 
jeszcze trudniejszą nad nią kontrolę. Cóż to jest 
bowiem dom zarobkowy? To nagromadzenie pewnej 
liczby młodych ludzi z ulicy wziętygh, któryclI 
zamknąć moina, ale do żadnego produkcyjnego 
zi\jęcia od razu użyć niepodobna, bo nic nie będą 
umieli, i tem samóm zarobić na siebie nie potrafią, 
a przecież, chociaż żadnego (przyDf~jmni&j z począt­
ku) materyjalnego pożytku zak.ładowi nie przJniosą, 
żywić ich i okrywać potrzeba. Założenie, urządze­
nie i administracyja takiego zakładu, wyczerpały·­
by w krótkim ('zasie cały może fundusz Staszyca, 
gdy przeoiwnie szkoła rzemiosł dawałaby tylko 
ubogim bezpłatno mi(\jsce, a zamor.niejsi przycho­
dni choćby jak na.jumiarkowańsz1! wnosili opłatę , 
to ona na liczbie przypuslIczalnie znacznej, stano­
wiłaby dla zakładu fundusz, choć z początku może 
niewielki, al~ z czasem stały i pewny; słowem, je­
żeli nastręcza nam się sposobnotić ,wydźwignienia 
z biedy i ciemnoty, choćby malej cZf):sLki, dzieci 
biednyelt naszych braci, to nie przeszkadzajmy Le­
JnU. Wszystkie większe miasta zagranicą oddawnll 
cieszą się uiyteczuością podobnych instytucyj, fi 

kiedy stolica Francyi liczy oko~o 500 zakładów na­
ukowych, a lJomięd~y tymi 70 szkółek bezpłatnych 
dla. dzieci ubogich rodziców-kiedy w Anglii nawet 
mate wł'óczęgi i uliczni .:,lod7.ieje mają oddzielny c 

cnmicią JW. hr. Kotzebue Generał-Gubernatora 
warszawskiego wraz z małżonką i córl{ą, powiodła 
się naj zupełniej, pomimo usunięcia współudziału 
sił wokalnych, do składu teatr@w warszawskich na­
leżących 

Na zakot1czenie niniejszego sprawozdania, po­
wiemy kilIm słów o wojnie dziennikarskiej. Trzy 
lub cztery- organy uaszej codziennej i tygodniowej 
prasy, tOC7.ą obecnie zaciętą i bratobójczą walk~. 
Walka ta wzięła początek TY zarzucie sprzedajno~ 
ści, jaki jedno pismo uczyniło drugim. Nie 
mięszając się do owej polemiki, która częstolu'oć 
wychod7.i z granic przyzwoitości, powiemy tylko 
sumiennie, jako będący wtajemniczeni w zakuliso­
wą d~iałalność peryjodycznego piśmiennictwa, że 
żaden z dzienników wychodzących TY Warszawie, 
jakiejkolwiekby on niebył barwy i przekonań, nie do­
puścił się dotąd podobnego bezeceństwa_ Do takie­
go cynizmu jeszcześmy chwała Bogu nie doszli! Na 
to potrzeba innych warunków, odmiennego zapa­
trywania się na rzeczy i mniej ... religii. Kiedy już 
mowa o wpływach mam{lny na wyznanie wiary re­
daktorów. nie od rzeczy będzie nadmienić, iż 11am 
wpadło w tych dniach do ręki kilka numerów wy­
chodzącego w Poznaniu pisma pod nazwą ,.Wiarus." 
Jestto świetna spekulacyja finansowa, podobna do tej, 
jaka niedawno mIała miejsce w parafii miasta 
Książa (w W. X. Poznańskim). Sapienti sat! 

Ludwik Niemojowski, 



dla siebie s7.kó,łek okoł'o 200 *),- 1.0 my przynaj­
mnirj na jedną się zilolJ~dźmy. 'rych wreszcie, 
l(tórzy l'l1(l~ą użyć legat na dom)' poprawcze dla 
ma,toletnich przestępców, mllsie!ibyśl1ly cbyba }Io­
rów nać z owym egoista,-lekarzeJll, który chCla~by 
wszystkich leczyć, zamiast doradzać środki c1JOroby 
llsuwajo,ce. Utwor~enie zakładu poprawczego wl:3tn­
elzit'llCU, z konieczności. jest potrzr.bno ella. tego, że 
wcześniej nie obmyśliliśmy środków zapobiega.­
jl}cych złemn. Obudził on wspó;czucie powszechne, 
publicznośc'. naleiycie go oreni,ta i wspirrae nie 
pnes!ll.nie, i my podzielamy to wspMczucie, llwiel­
biamy poświęcenie i oddajemy cześć wszystkim, 
którzy się tym :llLkładcm 7,ajll1ują, ale patrz[!o g,tę­
Lirj 'iV przyszłoM, powinniśmy ra.dziĆ', jak rozwif!:­
zać niedolęztwo rąk i umysłów i jak urząd~ić na­
uki, kt6reby nmoralniahc młorhirź ubog~ i daj;!c 
jpj w sJlccyjalnćm wyl{szŁałceniu god:dwy sposób do 
'l,ycia, sprawił'y więcej takich mkładów 7.aprowadzać 
nio by,fo potn:eby. Nic łatwiejszego, juk czasowym 
przytułkiem lnu wsparci, m powstrzymać na dlWi­
lę występnIl włÓCZęgOllt\VO lub żebractwo, które za­
chęcone na razie łatwością pozyskania wsparcia, 
t. pewnością. znów do nalogu wróci; powtarzamy 
więc tv, co wreszcie i nasze obszrćnil\j rozwini~te 
uwagi, jak nam się zdaje, uspl'a.wicdliwiły, że z 
funduszu Staszyca tyllw szkola 1'zemiosr może być 
dla kmju Za.kłaU\llll najuiyteC'1.l1iejszym, Potrzeua je­
dnak, aby z tego zakładu k0n:ystaf ogół mieszkfui. 
ców, a nie jedna miejsco\rt.l~{., gcly7. wspaniałn­
myślny ofiarodawca pragną.ł obditrzy~ pracowity a 
upośledzony lud nirtylko m. :Warszawy, ale całego 
kraju; tell przl' (o lud, bez wzgl~du na. to, czy 
mieszka w fl il'cllcaeb, Radomiu lub Kaliszu, m<\ 
prawo korzystne z ofiary męża, któremu naród ty­
lo dobr0dzicjs[w zawdzi~cza. Na gmachy m. War­
szawy, na owe lll!ll'y, marmury, ozdoby i wszystko 
co w stolicy widzilllY, czyjaż to składała się pra­
ca, jeieli nie ludu całego kraju? Temu wi~c ludo­
wi ca~ego kraju, htóry na swych uarkach dźwiga 
i zawsze dźwigać będzie caly ciężtl.r produkcyi, na­
Jeży się opieka, aby nie cierpiał i nie marniał, a 
opieka nii\powinna się ograniczać na domach po­
prawczych i na szpitaluch, częstokroć na cmen­
tarz prowadzl);cych, ale na instytucyjal' b od tej o­
stateczności broniących. 

Takie jest zdanie nasze, co do przedmiotu głów­
nego wog'ólności, a wypada nam jeszcze usprawie­
dliwić w szczegółach powody, ella których pragllie­
my, aby roż i prowincyja z legatu korzystała. 

(d. n.) 

• j Encyklopcuyja Org'clbranua t. 20 str. 421. 
Gazeta Polska Nr. 8 z r. b. 

- ' 
Z Łasku 187J l'. 

t Straszną, niepowetowaną. stratą jost dla nas 
śmierć ś. p . . Michala Koniclciego, który (i kwietnia 
b. r. pozegnał si~ z tym świa.tem J .llde nien · 
bhg:\ne wyroki Opatrzności kiernja losami na­
szymi, przypominając, jaką nicości~\ je;;teśmy 
wobec tej pot~gi-kiedy ani przyjaź6, ani rozum 
ludzki, ani miłość rodzin~r nie były wstanie wy­
b.łag·ać l'rzedłnienia zrcia temu za'memu czIo 
wiekowi. 

'Vy, jak równiez i inne pisma, .. traciliście ko­
rQs~ondenta, a my, mieszkal1cy togo miasLa i 0-

kohcy, najlcJ?szego doradcę, opiokuna bićdurr.L, 

I słowom pl'awdżiwef,'o przyjacic::l ludzkośc i. Ktl) 
urządza! tea.try amatoró!kie na cele dobroczynne? 

ł 
Kto szedł z pomoc,,\, gd:dekolwiek było jej pO-I 

. tl'zeba. jeśli nie ś. p. Kouicki? To też żal SIcze· 
ry i łzy wszystkich licznie zgl'omadzonych, 
w celu oddani", mu ostatniej posługi, były naj­
lepszym dowodcm jak był powszechnie kodm· 
nym! Niejedne też usta wymówiły: "straciliśmy 
nas:t;ego dobroczyńcę." 
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szawskiego towarzystwa ubezpieczeń. Byliśmy I 
świadkami przez parę lat ostatnich, jak to !,>oiy­
tecznia a spokoj nie płynęło jego i ycie prz ~r bo­
ku ukochanej małżonki i najmłotlszej córeczki, 
uo starsi synow ie r07.l'zuceni po świecie, od czasu 
do czasu tylko l'ozwoselali rodziców swemi orl­
wiedzinami. Przyjemnie było patrzćć z jakiem 
ufizanowaniem dla ojca byli ci dorośli syno wie, 
z jaka. czci& i miłością starali się myśl jego od­
gadywać. Zasłngi"wał też na to, kiedy umiał tak 
dzieoi wychować, kiedy potrafił zaszczepić 
w ich serca poszanowanie wieku starszego. Dziś 
bowiem często można spotkać młodych ludzi, 
którzy nieumiejl\ uszanować si wycL włosów, 
choćby to były włosy dawey ich iycia ... 

Prasa takze straciła w Ś. p. Konickim skrom­
nego lecz gorliwego pracownika, był on kore­
spondentem kilku pism krajowych, autorem kil­
ku komedyj, pisywął także bajeczki do "Przyja­
ciela dzieci." Ostatnimi czasy myślał o przekła­
dzie na język pol",ki utworów jednego z ruskich 
poetćw. Lecz niestety - śmierć przecięła pasmo 
dni jego, nie dozwalając w czyn wprowadzić 
wielu zacnych i poiytccznych myśli ... 

Oóż za okropna zmiana! Przed kilku tygodnia­
mi w mieszkaniu ś. p. Konickiego rozlegały się 
śmiechy radości, spowodowanej przyjazdem naj­
starszego syna, a d7.is ... smutek tam obrał swoje 
siedlisko. Niedawno jeszcze kaiuy opuszczał te 
gościnne progi z jakiómś btogiem nspokojeniem ... 
z wiar/ł, że s~ na świecie poozciwi ludzie ... a 
dziś, ze ściśniouem sercem zbliżamy się do tego 
domu i cóż tam zastajemy? Łzy i żałobę! Lecz 
pocieszać nie jesteśmy wstanie - płakać tylko 
razem z nimi możelllY i prosić Boga o spokój Lej 
zacllej a drogiej nam duszy!! .. G. 

OGŁOSZENIA. 
~Pl'zy nadchodzącej porze wiosen-~ 
~ n6j, a z nią: przy zbliżaj'łi.:em się ~ 
1'0Zpocz~ciu 1'obót mula1'Skich, malal's/"-iclt 'i t. p., mam 
zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność że u­
trzymuję stale skłt~d CEMENTU PORTLANDZ­
KIEGO z Grodźca, uznanego przez wieloletnie za­
stósowanie i nagrodzonego na wielu wysta.,~ach­
posiadam zaś takowy na składzie zawsze w zna'cz­
nych iJościach i sprzedaję po cenie nader umiarko­
wa.nej. - Przytem z materyjałów budowlanych 
"Przedsiębiorstwa 'Varszawskiego" i zagranicznych 
fabryk, w wielkim wyborze co do gatunku, a po ce­
llacu przystępnych, mam ciągle zapasy: 

TEKTURY ASFALl'O\VEJ w rolach i taflath 
Nr. O, I i II, oraz potrzebnych do krycia dachów 
narzęJzi: KAPTUR9W czyli pasków, L1Srr:W tró}­
graUlastych, GWOZUZI do listew, GWOZDZI 110 
tektury, LAKU ASFALTOWEGO, , ~mo;t,Y AN­
G!ELSIH[':J czys;l;czonej, A!:lFALTU LIMERUW­
SIlIEGO w bryłach, GUDRUNU BITUMICZNE-
GO i t . p., i Ł p. l 

Przyczem nadmieniam, ze dla dogodności .Sza­
nownych Właścicieli bud owI, podejmuję się WY­
KONANIA. ROZMAITYOH ROBOT z zakresu po­
wyżej wysEczcgólnionych matlCryjałów, za umową 
na najdogodni€Jszych warunkach. 

Pr7.y tej sposobności polecam wzgl~doll1 Szanow. 
U(;j Publiczności mój SI\.L\.D ROŹNYOH FARB 
MALARSKIOlI, FARBIARSKICH I WSZELKIOH 
IIIATEHYH.ŁOW PIŚ~1lE"S~YOH zaopatrywany 
bezprzestannie w towary uzuanej dobroci. 

Zawiadamiam również, że moja własna 

DI-ł.UKARNIA 

I LITOGRAFIJA.. 

Zona i dzieci zmarłego majl\ przynajmniej tę 
pociechę, że ich mą.ż i ojciec t:J.kie po sobie zo­
st:twił wspomnienie, taki ż ::Ll powszechny. Zaiste 
jestLo prawdziwe szczęście w nieszczęściu, gdy 
pamięć zmarłej a drogiej nam o-;oby, z taką. czcią przyjmuje wszelkie zamówienia na1cladowe lub JYlY' 
by;.va w.;pomiuaną, watne, w):k?nY,~vają~ je szybko i d?klaJnie po naj-

S. p. Konicki urodził się w Kalw.aryi 1823 r. przystępllleJs2eJ ceme; - IV rozmaIte zaś druid za-
Po skońC'zeniu nauk, pracował przez lat 22 w Za- paso.we, jak~ to: l.;siq.tki i 1'egestm gospoda1'8kie, kwi-

LOK:.AIJE 
w domu obok tolegl'afu rządowego przy ulicy Ul 
łowskiej, s~ do wyuzicrżawlenifl. od Ś •• Inna r . I, 

(3 -1) fi:ijell s/'·i. 

DOM DWU-PIĘTRO'VY 
z cegły masiw murowany, przy ulicy Pocztowej 
pod Nr. 562 połoiony, z l1alcżącemi do tegoż zabu ­
dowaniami i placem frontowym, do dalszego pr~e ­
dłużenia domu służyć mogącym, jest do sprzedauia. 
Wiadomość powziąć 1I.ozna u właściciela przy u-

licy Focztowej pod Nr. 8 mieszkającego. 
(3 - 1) 

A':'" , Są do sprzedania w osadzie 
Iłl , . St.awiszyn pod Kaliszem Ilwa 

. domy d?'ewniane i jeden mw'o­
Ulalty wrnz z ogrodami, polem i łf1l<ą, przy talIO­
wych znaNującymi &ię. Księgi hipoteczne są od ­
dzielne. O lOlt1'Unkaclt dowiedzieć się moi.na u 
Emilijww ])1'fckiego Patrona l ll'yblt1tcdlt 10 Ka.li.~z lt . 

(3-1) 

Z powodu wyjazdu jest do sprzeda­
nia kareta mało używana, za przystę ­
pną cenę, w domu W. Zielińskiego 

prz~ ~llicy. Peterslmrgskiej (Kaliskiej) - tamże 
~na,ruJl~ SIę do sprzeda.nia meble, oraz l'Qżne 
Sprzęty domowe. 

(2-2) 

8' W nowo wymurowanym domu przy uli­
'!:: I cy Słowiańskiej (Krakowski~ p~'zedf!1ieście! , 

pod Nr. 27, są do wynaJęCIa. mte:;zkama 
7vygodnie u1'zq.dzone od ś-go Jana r . b., wiadomość 
u właściciela na miejscu. ~ 3 - 2) 

Pow6z Xl fordeklem, na leżących re­
liwrach, 'v dobrym stanie, jest do sprze­

~iI!m.-.l!;.!lII.dania za cenę umial'kowallll. Wiado­
mość w kantor2e W. Tchóne wskiego. 

(4-2) 

K §ił DO TARTAKU PAROWEGO liS II . . 
potrz~bnym jest' od miesiąea mnja 1'. b. wrkmajstel' 
obeznany ze ślusarską robotą. Wiadomość u S . 
.Wini:uskiegó w Warszawie przy ulicy Nowy-Świat 

w domu pod Nr. 62. 

Mam zaszczyt zawiadomić Szanowna Publiczność 

I
· , że W domu W-go Rontalera otl'lorzj'łelL SKŁAD 

WYROBÓ,W TABACZNY OH w najlepjlzycb gatull­
kaqh z 1'0żAJch fnb!-yk, oraz ~IATI.LHYJAŁOW 
PISMIENNYOH wyborowej dobroti. Mam nadz ie-
ję, że Sz~nowna Publiczność znalazł~:t.y odpowiedni 
swym życzeniom towar i ceny umiilrkowane sthle 
względami swymi skład mój zjlszczycać mcz/ 

(2-:i?) I - 'TWadyslaw Makay. 
i ł 

K>; . . : Sześć kró\~' 'holenderskiL~j rasy 
od 2 1

/ ~ D,4 4-ch ln.t wieku, 
. ~'rl'yki sOh .. ,hUoWll'y pełnej krwi .. 

i krzyżolVa!10, do sprzedania w RemJJirszowie, sl:l-
rYifl. pocztowa Zduńska-Wola. (4-3) 

-
~~ S'rODOJ'.,A o dwóch klepiskach, (iU 
~ łokci d.tu gil , za tunelem ku Szczeka­
ni~y poło~~na, wr~z z placem, jest do sprzedania. 
W:mdornosc powziąć można od właścieiela pr~y 
~llCy Pocztowej pod Nr. 8 mieszkaiącego. Ta1117.e 
Jest też do zbyda 300 KORCY W APN.A L.Af::lO-
WANEGO 10-cio LE'rNIEGO. (3-3) 

~~Doll1iniuli1 dóbr Kam 
......... cka Wola ma do sprze-
dallia w każdym czasie 100 korcy świ 

skiego żyta. Wiadomośe na miejscu. 

rzą.dzie komunikacyi dróg wodnych i lądowych. ta9'Yju.qze, ksz'!;tecz!.:i slużbowe i t. p. i t. p., W każdym 
Ostatnie zaś lat 6 ząjmowal się jako technik i ge- czasie zaopatrzyć się moina w składzie moim w Pa-- DYO.NIZY SKURZALSKI Komornik Trybuna-
OIDf'tra szacunkiem budynków, pomiarami ekou()- trokowie w domu W. Grzędzicy. łu KHI~skJego, ma swą kancelaryj!1 w Petrokowie 
mic7.nemi i niwelacyjami. Był tel. agentem war- f. BEŁCHATOWSKI. s~rzy ulIcy ~owo~rodzkiej (~arszawskiej) w domu 

zydłowslnego :Nr. 6 na l-em piętrze. 
------------------~~--------~~---~------~~~~---

W Drukarni F. Belrbatowskipgo w Petrokowie. lf03BO,lIeHO TTeusynoro. R d kt . W d Ant' P ł'l .u., f' e a OL' I Y awca om or~bski. 
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